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brak zdjęcia
Niedawno Radom, jako pierwsze polskie miasto, częściowo zakazał handlu w niedziele i święta. Hipermarkety i
sklepy mogą tam być otwarte jedynie
od 11 do 14; radomscy radni są przekonani, że skorzystają na tym małe sklepy, bo supermarketów nie będzie się
opłacało otwierać na tak krótko. A co sądzą o takim pomyśle mieszkańcy naszego regionu?
Jan TUROŃ, radny Cieszyna:
 -Trzeba zachować wolność gospodarczą i pozwolić na handel w niedzielę. Nikt przecież nikogo me zmusza do
odwiedzania sklepów w tych dniach. Poza tym takie zmiany mogą przecież doprowadzić do wzrostu bezrobocia, a
zachowanie miejsc pracy jest nadrzędnym celem.
Ks. prałat Alojzy ZUBER, proboszcz parafii rzymskokatolickiej Apostołów Piotra i Pawła w Skoczowie:
- Niedziela to dzień dla rodziny i me należy przymuszać wtedy kobiet - żon i matek - do pracy, bo bycie razem !o dla
rodziny wielka wartość. Po drugie Jako ksiądz nie
mogę pominąć motywów religijnych. Niedziela jest dla chrześcijan dniem świętym. Nie  przekonują mnie też
argumenty, że ludzie mogą nie zdążyć zrobić zakupów
w ciągu tygodnia.
Jerzy FRYDA, właściciel sklepu Intermarche w Strumieniu:
- Handlu w niedzielę nie powinno być, ale pod warunkiem, że zakaz ten będzie dotyczył wszystkich sklepów, także
tych najmniejszych. Przepisy powinny być Jednakowe dla
wszystkich, tak wielkich hipermarketów, jak i małych sklepów osiedlowych.
Bożena BRONOWSKA, mieszkanka Pierśćca:
- Uważam, że sklepy powinny być otwarte w niedzielę. Często robię zakupy w te dni, nie są to jakieś duże zakupy, na
cały tydzień, ale zdarza się, że czegoś w domu zabraknie, albo czegoś zapomni się kupić wcześniej. I wtedy otwarty
sklep jest jak
znalazł.  
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